
S. Olszowski 
udał się do DaniiNa zaproszenie duńskiego ministra spraw zagranicznych 

Knud Boerge Andersena u- dał się 12 bm. z wizytą ofic­jalną do Danii minister spraw zagranicznych Stefan Olszow­
ski. Wkrótce po jego przyby­ciu iozpoczęły się oficjalne roz mowy polsko-duńskie. (PAP)
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Przed startem

w wychowaniu młodzieży W

Wczoraj o godzinie 9.00 Marszałek Sejmu — Stanisław za fundament kształtowania
G u c w a otworzył plenarną sesję. Wśród posłów E d-
w a r d Gierek. W ławach Rady Państwa — jej członko­
wie z przewodniczącym Rady — Henrykiem Jabłoń­
skim. W ławach rządowych— członkowie gabinetu z pre­
zesem Rady Ministrów — Piotrem Jaroszewiczem.
Na galeriach przeznaczonychMinutą milczenia uczciła Izba pamięć tragicznie zmar­łego Wiesława Ociepki, posła na Sejm, ministra spraw we­wnętrznychW pierwszym punkcie po­rządku obrad sprawozdanie Ko misji Nauki i Postępu Tech­nicznego oraz Komisji Oświaty 

i Wychowania o rządowym pro jekcie uchwały „O zadaniach narodu i państwa w wychowa niu młodzieży i jej udziale w budowie socjalistycznej Polski” przedstawił izbie pos. Stani­
sław Ciosek (PZPR).Powiedział on że mało jest problemów o tak doniosłym znaczeniu dla przyszłości kra­ju lak wychowanie młodego po kolenia. Odpowiedzialny jest za to cały naród. Dorobek VII Plenum KC PZPR wytyczył podstawowe kierunki sejmo­wej uchwały i programu dzia­łania rządu, zawarte w pro­jekcie uchwały wskazania do-

Omówienie wystąpienia 
premiera P. w
Sejmie zamieszczamy na 
str. 2.

dla publiczności — młodzież.tyczą wszystkich dziedzin wy­chowania młodzieży i dają wy raz potrzebie koordynacji fron tu wychowawczego. Jednolity program wychowawczy realizo wany harmonijnie przez insty tucje socjalistycznego państwa i ogniwa szerokiego frontu spo łecznego jest najważniejszym warunkiem wychowania i sa­mowychowania młodzieży.S. Ciosek zwrócił uwagę na ważną rolę, jaka w realizacji tego programu przypada sy­stemowi oświaty, nauczycielom i pedagogom. Podkreślił, że zgodnie z zapowiedzią zawar­tą w programie rządu w latach 1973/74 w szkołach i placów­kach oświatowo-wychowaw­czych wdrażany będzie do prak tyki jednolity program wycho wania socjalistycznego. Boga­ty jest również program zamie rżeń rządu dotyczący szkol­nictwa wyższegoW kształtowaniu postaw i charakterów młodzieży wiele zależy od zakładu pracy. Z sa­mej istoty socjalizmu traktują

osobowości.Kluczowym ogniwem w wy chowaniu młodzieży jest rodzi na. Stąd, tak wielką wagę przywiązuje się w projekcie uchwały i programie rządu do umacniania i rozwijania jej wychowawczych funkcji,Przemawiając w imieniu Klubu Poselskiego PZPR, pos. 
Zdzisław Zandarowski pod­kreślił olbrzymie, pozytywnezmiany jakie zaszły w cji młodzieży w ciągu 30 lat istnienia Polski wej.O rozwoju Polski w

sytua- blisko Ludo-nadchodzących dziesięcioleciach decy dować będzie zespolenie walo­rów ideowych i społecznych socjalizmu z rewolucją nauko­wo-techniczną. Do tych prze­de wszystkim zadań trzeba przygotowywać młodzież. Wy­chowanie socjalistyczne wy ma ga przyswojenia naukowej wiedzy o społeczeństwie, o do­świadczeniach i perspekty­wach naszego narodu oraz pra widłowościach współczesnego rozwoju ludzkości. Jednolity program wychowawczy powi­nien stać się najszerszą, pa­triotyczną platformą aktywno­ści wszystkich Polaków.Mówiąc o problemach szko- >

20 posłów wypowiadających się w dyskusji nad programem zadań państwa w dziedzinie wychowania młodzieży i jej u- działu w budowie Polski dnia dzisiejszego i jutrzejszego — jednomyślnie stwierdziło, iż dwa są najważniejsze elemen­ty, które będą decydować o pomyśnej realizacji tego dale­kosiężnego i historycznego pro gramu, wyrosłego z myśli VI Zjazdu PZPR i skonkretyzowa nego na VII Plenum: szkoła i rodzina.Na zakończenie debaty za­brał głos prezes Rady Mini­strów — Piotr Jaroszewicz.W głosowaniu Sejm przyjął uchwałę „O zadaniach narodu i państwa w wychowaniu mło­dzieży i jej udziale w budow­nictwie socjalistycznej Polski”.W drugim punkcie porządku obrad Izba uchwaliła Ustawę Konstytucyjną o przedłużeniu kadencji rad narodowych do 30 listopada br. Ustawa ozna-Dokończente na str. 2

Nowoczesny i skomplikowany sprzęt, którym dysponuje lot­
nictwo Ludowego Wojska Polskiego, wymaga najwyższych 
kwalifikacji ludzkich. Ważne jest m. in. wszechstronne przy­
gotowanie pilotów do (warunków bojowych. Na zdjęciu; na

kilka minut przed startem.
Fot. - CAF

Jutro

70-lecie II Zjazdu SDPRR

Na gruncie zasad
pokojowego współistnienia

Uchwała KC KPZR

ły i nauczyciela, Z. Żymdarow, cego pracę jako jedną z war- ski poińformował, że jesieniątości naczelnych, wynika uzna br. Komitet Cę^tralny PZPR nie wychowania przez pracę rozpatrzy kom 9 ksowe zało-
Pogrzeb przywódców palestyńskich

żenią dalszego rozwoju szkoły polskiej, które następnie w formie projektu odpowiednich decyzji zostaną przedłożone

10 stron 
W sobotnim wydaniu 

„Głosu Wielkopolskiego11 
zamieścimy m. in.

• „Słowa uczą — przykłady

Komitet Centralny KPZR p odjął uchwałę z okazji 70-lecia 
II Zjazdu Socjalistycznej Part ii Robotniczej Rosji (SDPRR).

Libański protest
przez rząd Sejmowi, podkreślił konieczność go podnoszenia rangi nauczycielskiego, rolę

Mówca dalsze - zawodu rodziny
w Radzie Bezpieczeństwa

W środę ambasador Libanu przy ONZ Edward
G h o r r a wręczył przewodniczącemu Rady Bezpieczeństwa
ONZ J a v i e r Cuellarowi (przedstawiciel Peru)
notę protestacyjną w związku z ostatnim terrorystycznym 
atakiem komandosów izraelskich na Liban.W nocie stwierdza się, że 

w wyniku tego ataku straciło życie 12 osób, a 29 zostało ra­nionych. Powtarzające się ak­cje terrorystyczne ze strony Izraela, których celem jest Li ban — stwierdza się w nocie — stanowi w istocie usankcjo nowanie terroryzmu państwo­wego, stosowanego z premedy tacją przeciw ludności libań­skiej.Nota przypomina, że w ostat nich 5 latach liezrie akty ter­roru przeciw Libanowi ze stro ny Izraela potępione zostały wielokrotnie przez Radę Bez­pieczeństwa ONZ oraz przez postępową opinię całego świa­ta. Celem eskalacji terroru jest eksterminacja ludności pa lestyńskiej i skłonienie do zre zygnowania z należnych jej praw. Nota podaje również, że większość z 300 tys. Palestyń­czyków pozbawionych ojczyz­ny przez terrorystów syjonis­tycznych w 1948 roku żyje w obozach uchodźców na terenie Libanu w biedzie, nie widząc oznak poprawy swej sytuacji.

i Kamala Adwana — zastrze­lonych przez komandosów izraelskich. W uroczystościach żałobnych wzięło udział kilka­dziesiąt tysięcy ludzi, a na znak protestu przeciwko izrael skim prowokacjom zamknięte zostały szkoły i sklepy w Bei rucie i innych miastach libań skich. W pogrzebie uczestni­czyli: egipski minister spraw wewnętrznych Mamduh Salem, sekretarz generalny Ligi Arab skiej Mahmud Riad oraz przed stawiciele dyplomatyczni wszy stkich krajów arabskich.Symboliczny pogrzeb ofiar izraelskiej napaści odbył się także w Bagdadzie, gdzie przez centralny plac miasta przema szerowało kilkadziesiąt tysię­cy ludzi niosąc portrety za­mordowanych przywódców.PAP

i zakładu pracy, w procesie wychowania.Należy w szkołach i uczel­niach nadać odpowiednią ran­gę ruchowi przodownictwa w nauce, zaś w przemyśle, bu­downictwie i w gospodar­stwach rolnych — doskonalić i rozwijać ruch współzawodni­ctwa pracy, otaczać opieką ruch młodych nowatorów, mi­strzów techniki i urodzaju.
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• Czy będziemy mieszkać w 
chmurach!

• Dalszy ciąg publikacji na 
temat dociekań naukow­
ców w walce z rakiem.

• Opinie — polemiki — od-
powiedz! pt. 
miarą...!"

• Ciekawi ludzie 
sprawy.
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II Zjazd SDPRR rozpoczął się 30 lipca 1903 r. Historyczne znaczenie zjazdu dla całego świata polega na tym, że do­prowadził do końca proces jed noczenia rewolucyjnych orga­nizacji marksistowskich, i że zgodnie z opracowanymi przez Lenina zasadami ideowymi, po litycznymi i organizacyjnymi utworzona została partia klasy robotniczej Rosji — stwierdza opublikowana 12 bm. uchwała KC KPZR.Uchwała KC KPZR posta­nawia. że obchodom 70 roczni­cy zjazdu należy nadać uroczy sty charakter. Siedemdziesię­cioleciu poświęcona zostanie m. in. konferencja naukowa któ ra odbędzie się w Moskwie, oraz wiele wystaw obrazujących drogę, jaką przebyła KPZR. -KPZR zrzesza około 15 min członków. Partia tym lepiej spełnia swą kierowniczą rolę,

im lepszy jest jej skład ja­kościowy, im lepiej jest zorga­nizowane działanie wszystkich komunistów — stwierdza do­kument. Kierownicza rola par­tii zależy od poziomu dyscypli ny partyjnej siły przekonań ideowych i wyszkolenia teore­tycznego komunistów, od kon­sekwentnej realizacji zasady centralizmu demokratycznego, od codziennej więzi1 komuni­stów z masami na wszystkich odcinkach budownictwa komu mistycznego.Uchwała stwierdza następnie, iż doniosłym wydarzeniem w życiu partii i całego narodu ra dzieckiego był XXIV Zjazd KPZR, który opracował jasną polityczną linię budownictwa komunistycznego na obecnym etapie.Linia polityki1 zagranicznej KPZR w dziedzinie realizacjiopracowanego Zjazd programu przez XXIV
Narada w Warszawie

W ONZ zakomunikowano oficjalnie, że Rada Bezpieczeń stwa zbierze się w czwartek o godz. 22.00 GMT, aby zbadać skargę libańską przeciwko Iz­raelowi w związku z agresją izraelską z 10 kwietnia.W czwartek odbył sie w Bej rucie pogrzeb trzech przywód ców palestyńskich — Kamala 
Nasscra, Mohameda Jussefa

Współpraca PRL-WRL 
w dziedzinie górnictwa
W Katowicach przebywała dele­

gacja Ministerstwa Przemysłu Cięż 
kiego Węgierskiej Republiki Eudo 
wej z wiceministrem tego resortu 
Laslo Menyharth’em. W czasie po 
bytu na Śląsku delegacja została 
przyjęta przez wicepremiera Jana 
Mitręgę i przeprowadziła w Minis­
terstwie Górnictwa i Energetyki 
rozmowy na temat dalszego za­
cieśnienia współdziałania górnic­
twa polskiego i węgierskiego.

Przedmiotem rozmów był także 
dalszy rozwój działalności polsko- 
węgierskiej spółki akcyjnej „Hal- 
dex”. (PAP)

W dniach od 9 do 12 bm. odby­
ła się w Warszawie, zorganizowana 
przez Centralną Agencję Fotogra 
ficzną RSW „Prasa — Książka — 
Ruch” narada naczelnych redakto 
rów socjalistycznych agencji fo­
tograficznych, na której omówiono 
dalszy, bardziej wszechstronny 
rozwój współpracy.

Wystawa prac Picassa
W związku ze śmiercią P. Picassa 

w Muzeum Narodowym w Warsza­
wie otwarta została 12 bm. wystawa 
jego prac znajdujących się w zbio 
rach tej placówki.

Posiedzenie Rady MBI
11 kwietnia w Moskwie odbyło 

się kolejne posiedzenie Rady Mię 
dzynarodowego Banku Inwestycyj 
nego. Rada postanowiła utworzyć 
w ramach MBI specjajny fun­
dusz. z którego kredytowane bę­
dą przedsięwzięcia w dziedzinie 
pomocy gospodarczej i technicz­
nej dla krajów rozwijających się.

Nominacja w ONZ
Sekretarz generalny ONZ, Kurt 

Waldheim zakomunikował o mia­
nowaniu amb. A. Szewczenki na 
stanowisko zastępcy sekretarza ge 
neralnego do zagadnień politycz­
nych i spraw Rady Bezpieczeń­
stwa.

Rozmowy ZSRR - Meksyk
W czwartek rozpoczęły się na 

Kremlu rozmowy radziecko-meksy

kańskie. Ze strony radzieckiej blo 
rą w nich udział: sekretarz gene­
ralny KPZR L. Breżniew, prze 
wodniczący Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR N. Podgórny, prze­
wodniczący Rady Ministrów A. Ko 
sygin, minister spraw zagranicz­
nych. A. Gromyko i minister han 
dlu zagranicznego N. Patoliczew. 
Ze strony meksykańskiej: prezy­
dent L. Echeverria, minister spraw 
zagranicznych E. O. Rabas, zastęp 
ca ministra przemysłu i handlu E. 
M. Berrueto.

kiej Republiki Federalnej, dotyczą 
ce stosunków CSRS — NRF. De­
legacji CSRS przewodniczy wice­
minister spraw zagranicznych 
Jirzi Goetz, delegacji NRF — se-

pewni a pomyślne pokoju za- warunkizewnętrzne dla budownictwakomunistycznego ZSRR.
kretarz stanu ministerstwie
spraw zagranicznych Paul Frank. 
Jak podaje agencja CTK, w roz-
mowach zostanie wyjaśniona
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,Kosmos 553“ na orbicie
W czwartek wystrzelono 

Związku Radzieckim sztucznego 
telitę Ziemi — „Kosmos-553”.

sa

Stosunki Francja DRW
AFP powołując się na źródła o- 

ficjalne, poinformowała w czwar­
tek, że Francja i Demokratyczna 
Republika Wietnamu postanowiły 
podnieść swe przedstawicielstwa 
generalne do rangi ambasad.

Rokowania CSRS-NRF
W czwartek w Bonn rozpoczęły 

się dwudniowe rozmowy między 
delegacjami Czechosłowackiej Re­
publiki Socjalistycznej i Niemiec

przede wszystkim pozycja NRF 
wobec Dyktatu Monachijskiego, 
który dotychczas utrudniał norma 
lizację stosunków między CSRS, 
a NRF.

F. Jonas przyjął 0. Winzera
Prezydent Austrii F. Jonas przy 

jął w czwartek ministra spraw 
zagranicznych NRD O. Winzera, 
który przebywa w Austrii.

Nowy premier Turcji
Prezydent Republiki Tureckiej 

F. Koruturk powierzył w czwar­
tek po południu misję utworze­
nia rządu N. Talu, ministrowi han 
dlu z ustępującego gabinetu.

Xuan Thuy w Bukareszcie
Sekretarz KC Partii Pracujących 

Wietnamu, minister bez teki w 
rządzie DRW, Xuan Thuy przybył 
w czwartek do Bukaresztu na za 
proszenie KC RPK.

Incydent w „wojnie dorszowej"
W nocy ze środy na czwartek 

islandzka łódź patrolowa odcięła 
sieci kolejnemu brytyjskiemu tra­
wlerowi „Wyre Victory”, który pro 
wadził połowy w 50-milowym pa­
sie wód terytorialnych Islandii.

umocnienie światowej wspólno ty socjalistycznej, sprzyja roz wojowi ruchu robotniczego i narodowo-wyzwoleńczego. Po­lityka zagraniczna KPZR jest wymierzona przeciwko im­perialistycznej polityce agre­sji, zmierza do ugrun­towania zasad pokojowe­go współistnienia i korzystnej współpracy z państwami o od­miennych ustrojach społecz­nych. (PAP)
Oddział Towarzystwa 

Finlandia—Polska 
powstał w KuopioW Kuopio, ważnym ośrodku życia gospodarczego i kultu­ralnego centralnej Finlandii, utworzony został przez grupę przyjaciół Polski przy popar­ciu miejscowych władz, lokal­ny oddział Towarzystwa Fin­landia — Polska.Na inauguracyjnym zebraniu obecny był przedstawiciel am basady PRL w HelsiP^iajch oraz przewodniczący Towa­rzystwa Finlandia — Polska prof. A. Heinonen, którzy za­poznali zebranych z całokształ tern stosunków polsko-fiń^kich.PAP



W ścisłej jedności
praw i obowiązków

Omówienie wystąpienia premiera P. Jaroszewicza w Sejmie

0 zadaniach narodu i państwa

Dobiegł końca pierwszy etap realizacji postano­wień VII Plenum KC PZPR. W minionych miesią­cach problematyka młodzieży znalazła się w centrum uwagi partii, rządu i opinii społecz­nej, Tezy programowe VII Ple num spotkały się z pozytyw­nym oddźwiękiem, pobudziły refleksje nad sprawami młode go pokolenia, nad złożonością problemów jego wychowania i przygotowania do pracy dla ojczyzny.Główny motyw debaty wy­nika z treści i właściwości obecnego etapu socjalistyczne­go budownictwa, w który wkroczyliśmy realizując u- chwały VI Zjazdu PZPR. Zło­żone zadania, które określono mianem wychowania dla przy szłości zwiększają znaczenie za angażowanych ideowo postaw społecznych, świadomości i ini­cjatywy, dyscypliny i odpo­wiedzialności obywateli Rzeczy posoolitej.Wszystkie te treści łączą się w jedność w procesie socjalis tycznego wychowania młodych Polaków. Oto dlaczego partia, nadając decyzjom VII Plenum KC dalekosiężny, programowy charakter, zespoliła w nich wizję ..drugiej Polski” z okre­śleniem dzisiejszych zadań w wychowaniu młodzieży, w urze czywistnianiu przez młodą ge­nerację swoich obowiązków w rozwoju nauki, techniki i kul­tury. w przyspieszonym roz­woju kraju.Stanowczo opowiadamy się przeciw płyciznie i jednostron ności postawy konsumpcyjnej, jak również przeciw koncep­cjom rozpieszczania młodzieży sztucznego uwalniania jej od trudności, stwarzania jej cie­plarnianych warunków. Chce- my, aby młodzi wyrastali, oto czeni nie tylko serdeczną, lecz i rozumną troską rodziców, społeczeństwa i państwa. Tro. ska rozumna oznacza zaś sprzę zenie wychowania z samowy­chowaniem, bezwzględną współzależność tego, co młodzi od społeczeństwa otrzymują i tego, co społeczeństwu dają, ścisłą jedność praw i powinno ści. przywilejów i obowiązków.Trzy składniki wysuwają się na czoło w wielkim zespole treści ideowo-wychowawczych.Pierwszy — to rosnące zna­czenie wiedzy i kwalifikacji, równoznaczne z obowiązkiem nauki, kształcenia, wytrwa­łego przygotowania się do pracy w warunkach współ-
EEBE^S
• W Soblesękach w pow. kalis­

kim spłonęły z nieustalonych przy 
czyn 2 stodoły. Straty szacuje się 
na 90 tys. zł.

• W Biniewie w pow. ostrow­
skim zginął 16-letnl rowerzysta 
Ryszard Z. Wyjechał on nagle zza 
przyczepy na środek jezdni 1 
wpadł pod ciężarówkę.

• U zbiegu ul. Towarowej i 
Niezłomnych doszło z winy kie­
rowcy ciężarówki do zderzenia się 

z,.Fiatem”. Prowadzący „Fiata” 
Jerzy C. doznał ciężkich obrażeń 
ciała. Straty przy obu pojazdach 
szacuje się na 40' tys. zł.

• Do szpitala w Środzie przewie 
ziono 12-letnią Wiesławę T., któ­
ra wnadła pod samochód ciężaro­
wy. W Spławiu został z kolei po 
tracony przez samochód 53-letni 
Józef N. Stwierdzono u niego 
wstrząs mózgu i złamanie 4 że­
ber. (b)

Zachmurzenie o charakterze 
zmiennym, miejscami przelotne o- 
pady deszczu ze śniegiem lub de 
szczu. Temperatura maksymalna 
od 4 stopni na północy, do około 
10 na południowym wschodzie
Wiatry słabe i umiarkowane z 
kierunków północno-zachodnich 1 
zachodnich.
IIIII! miimiHHEIBIIIIIIBI
Drlsle|szv serwie Informacyjni, 
ooracował Zbyszek Kruszona 
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czesnego postępu nauki, tech­niki i organizacji.Czynnik drugi — to praca, dobrze i odpowiedzialnie wy­konywana. Mocny akcent w całym procesie kształtowania młodego pokolenia kłaść trze­ba na wychowanie w pracy i przez pracę.Czynnik trzeci — to wysoka dyscyplina zawodowa, społecz na i państwowa, określająca socjalistyczną postawę obywa­tela. Świadome zdyscyplinowa nie musi być podstawowym walorem współczesnego Pola­ka.Historyczną misją naszej młodzieży w sztafecie pokoleń Polski Ludowej jest wprowa­dzić kraj na wyżyny współ­czesnego rozwoju, uczynić go jeszcze silniejszym ogniwem socjalistycznej wspólnoty, jeszcze aktywniejszym współ­twórcą ogólnoludzkiego postę­pu. Przyszłość, pomyślność i bezpieczeństwo Polski zależą od jedności i współdziałania ze Związkiem Radzieckim oraz innymi państwami socjali­stycznymi, ze wszystkimi siła­mi postępu wolności i pokoju na świecie. Kształtowanie in- ternacjonalistycznej świado­mości stanowi zasadniczą, in­tegralną część składową pro­cesów socjalistycznego wycho­wania.Szczególną wagę przywiązu jemy do spraw kształcenia. Obecnie raport komitetu eksper tów o stanie oświaty jest przed miotem szerokiej dyskusji, któ rej plon znajdzie wyraz w pro jekcie uchwały Sejmu o syste mie oświaty i wychowania. Za mierzamy przedłożyć ją Wyso kieł Izbie na sesji jesiennej.Główną rolę w jednolitym systemie socjalistycznego wy­chowania odgrywa szkoła. Naj ściślejsze związk’ powinny łą­czyć szkołę i rodzinę.Rząd widzi w powołanej Fe deracji Socjalistycznych Związków Młodzieży Polskiej ważnego sojusznika w spra­wach związanych z kształto­waniem postaw obywatel­skich młodzieży i będzie za­sięgał jej opinii w rozległej problematyce dotyczącej mło­dego pokolenia.Doniosłą rolę w procesie wychowania spełnia nasze Lu dowe Wojsko, otoczone sza­cunkiem narodu, szkoła pa­triotycznych postaw i wyso­kich kwalifikacji.Mówiąc o jednolitym syste­mie wychowawczym, chciał- bym podkreślić wagę opraco­wania skutecznych metod za­pobiegania demoralizacji mło­dzieży. Nie jest to sprawa związana wyłącznie z młodzie źą. Opinia publiczna niejedno­krotnie postulowała uwolnie­nie naszych miast od tych, któ rzy pasożytując na pracy ucz­ciwych ludzi, utrudniają nam życie. Rząd przygotowuje pro­jekt ustawy, która umożliwi skuteczne zwalczanie tego zja­wiska. Konieczne jest także zwiększenie troski o te nielicz ne grupy młodzieży, które z różnych przyczyn uległy pro­cesowi demoralizacji, a które można przywrócić społeczeń­stwu.Jest naturalne 1 społecznie cenne, że młodzież pragnie widzieć przed sobą perspekty wę awansu, mieć świadomość postępu, posuwania się na­przód.W szerszej skali wiąże się z tym konieczność przyspiesze­nia życiowego usamodzielnia­nia się młódych. Nie sprzyjają temu m. in. warunki mieszka­niowe. Polepszymy je, reali­zując program budownictwa mieszkaniowego. W najbliższej przyszłości zamierzamy sukce­sywnie wprowadzać system pc życzek mieszkaniowych dla stu dentów,Program działania rządu obej muje również inne ważne pro­blemy. W sumie zawiera on ze­
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spół pilnych i odpowiedzial­nych zadań, w których reali­zacji sprawdzać się będzie sto pień zrozumienia myśM prze­wodnich VII Plenum KC partii i obecnej sesji Sejmu.
Uchwała Sejmu PRL
Uchwała Sejmu o zadaniach narodu i państwa w wy­chowaniu młodzieży i jej udziale w budowie socjalistycz nej Polski stwierdza, że przy­szłość naszego narodu i roz­wój kraju zależą od prawidło­wego wychowania i wszech­stronnego wykształcenia mło­dego pokolenia oraz jego peł­nego udziału w budowie socja­listycznej ojczyzny. Socjalisty­czne wychowanie dzieci i mło­dzieży to zadanie o znaczeniu ogólnonarodowym. Jego pro­gram stanowią tezy programo we VII Plenum KC PZPR. Sejm stwierdził potrzebę opra­cowania i wcielenia w życie je dnolitego systemu wychowaw czego przygotowującego mło­dzież do życia i pracy, do przyszłych zadań i należytego spełniania obowiązków wobec siebie i społeczeństwa. Funda­mentem tego systemu są socja listyczne idee wychowawcze za warte w programie PZPR.Uchwała składa się z trzech rozdziałów’. Pierwszy z nich mówi o podstawowych celach socjalistycznego wychowania młodzieży. — Socjalizm — czy tamy w nim m. in. — jest spo łeczną rzeczywistością i równo cześnie dalekosiężnym ideałem — programem. którv urzeczy­wistniamy. Pomiędzy tym ide ałem a jego dzisiejszym kształ tern rozpościera się ogrom za­dań do wypełnienia. Określe­nie własnego miejsca w tym dziele jest obowiązkiem każde go przedstawiciela młodego po kolenia. Wielkie zadanie bu­dowy „drugiej Polski” określa treść aktywności społecznej współczesnego Polaka i jego patriotycznej postawy.Uchwała wskazuje na inte­gralny związek patriotyzmu polskiego z internacjonaliz­mem, mówi o znaczeniu jedno ści z ZSRR i innymi państwa­mi socjalistycznymi.Wskazuje się w tym doku­mencie na potrzebę rozwijania przez wchodzącą w życie gene rację aktywności we współrz^ dzeniu krajem, własnym mia­stem, gminą i zakładem pracy. Akcentuje się rolę wychowa­nia przez pracę — jako fun­damentu kształtowania osobo­wości zarówno w poczuciu praw jak i obowiązków.Podkreśla się potrzebę rozwi jania u młodzieży takich cech, jak prawość charakteru, rzetel ność i odwaga przekonań, sa­modzielność myślenia, wrażli­wość społeczna, szacunek dla starszych, uznanie dla zasłużo nych. poczucie piękna i zami­łowanie do porządku, uczci­wość. odpowiedzialność za sie-

Wicepremier J. Mitręga 
na terenach budowy 

Kaponiery i „Poloneza"Wicepremier Jan Mitręga, który przybył na otwarcie II Krajowej Konferencji Informa tyków w Poznaniu, 11 bm zwiedził także w towarzyst­wie sekretarza KW PZPR — 
Alfreda Kowalskiego i prze­wodniczącego Prez. RN. Po­znania — Stanisława Cozasia tereny budowy hotelu orbi- sowskiego „Polonez” oraz pod ziemne obiekty ronda Kaponie ra, interesując się postępem prac.Wczoraj uczestnicy Konfe­rencji obiadowali w sekcjach programowych, (res)

Dokończenie ze str. 1
cza jednorązowe przedłużenie 
kadencji o 6 miesięcy. Wiąże 
się to z tym, że zbyt krótko jeszcze działają gminne rady narodowe. Uwzględniono rów­nież to, że uchwały Krajowej Konferencji PZPR — odbędzie się ona w drugim półroczu — wzbogacą społeczno-polityczne treści kampanii wyborczej do rad narodowych.Następne sprawozdanie Ko­misji Nauki i Postępu Techni- 
bie i innych, poczucie godno­ści własnej i poszanowanie godności drugiego człowieka. Ważnym zadaniem wychowa­nia jest przygotowanie młodzie ży do życia w rodzinie.Rozdział drugi uchwały, mó­wiący o zadaniach młodzieży w budowie socjalistycznej Pol­ski akcentuje, że obywatelska gotowość służenia sprawie Pol ski, jej rozwojowi i dobremu imieniu, jest naczelnym obo­wiązkiem całej młodzieży. Służ ba dla ojczyzny i społeczeń­stwa najpełniej przejawia się w zdobywaniu wiedzy pomna­żającej materialny i kultural­ny dorobek narodu. Sejm zwra ca sie z apelem do młodzieży polskiej, aby na miarę swych możliwości i na miarę naszych nowych potrzeb wzmagała wy­siłki w pracy dla ojczyzny.Na udział młodzieży — gło­si uchwała — oczekuje rozwią zywanie ogólnonarodowych i regionalnych zadań takich, jak‘ budowa huty „Katowice”, Fa­bryki Samochodów Małolitra­żowych, Portu Północnego.Młodzież nie może biernie oczekiwać na ulepszenia i zmia ny, lecz powinna aktywnie u- czestniczyć w społecznych prze mianach — czytamy w uchwa le.Trzeci rozdział uchwały po­święcony jest obowiązkom pąń stwa i społeczeństwa w wycho waniu młodzieży. Podkreśla się w nim, że państwo będzie sku tęcznieji koordynować działal­ność jednolitego frontu wycho wawczego obejmującego: dom, szkołę, zakłady pracy, wojsko, instytucje kulturalne i oświa­towe, prasę, radio, tv i wydaw ńictwa, działalność sportową i turystyczną. Szczególna rola przypada systemowi oświaty i szkolnictwa wyższego. Powi­nien on zapewnić wszystkim środowiskom wyrównany po­ziom przygotowania i wyrów­nane warunki startu zawodo­wego i społecznego, ujawniać i rozwijać uzdolnienia każdego ucznia, studenta i młodego pra cownika. Wskazuje się na za­dania związane z rozwojem zainteresowań i twórczości kul turalnej wśród młodzieży, jak również masowego sportu. O- mawia się drogi właściwego spożytkowania przez młodzież czasu wolnego. Podkreśla się konieczność usprawnienia opie ki zdrowotnej nad dziećmi i młodzieżą. Wskazuje się na znaczenie przygotowania mło­dzieży do obowiązku obrony ojczyzny; same siły zbrojne są ważnym czynnikiem wycho­wawczym.Uchwała podkreśla, że peł­nienie przez społeczeństwo i państwo ważnych funkcji o- piekuńczych i wychowawczych nie może oznaczać osłabienia indywidualnej odpowiedzial­ności rodziców.W zakładach pracy należy stwarzać sprzyjające warunki adaptacji młodych pracowni­ków, ukazywać możliwości i perspektywy dalszego kształcę nia się i awansu.Jednym z najważniejszych zadań jest pobudzanie młodzie źy do innowacji technicznych, popieranie ruchu racjonalizacji i współzawodnictwa pracy w rolnictwie.W zakończeniu uchwały stwierdza się, że Sejm z uzna­niem przyjął podjęcie przez rząd wszechstronnych prac nad przygotowaniem komplek sowego programu działania w dziedzinie wychowania dziec5 i młodzieży. (PAP) 

cznego o rządowym projek­cie Ustawy o utworzeniu Urzę du Energii Atomowej przedło­żył Izbie pos. Marian Mięso- 
wi« (bezp.). Urząd Energii Ato mowej, obok czuwania nad roz wojem energetyki jądrowej będzie miał również zadania zintensyfikowania i upowszech nienia zastosowań promienio­wania jądrowego. Ma być też odpowiedzialny za koordyna­cję i realizację wszystkich ba­dań atomowych.Z kolei sprawozdanie Komi­sji Nauki i Postępu Technicz­nego o rządowym projekcie U- stawy o zmianie przepisów do tyczących stopni naukowych i tytułów naukowych oraz or­ganizacji instytutów naukowo- badawczych zreferował pos. 
Witold Łukaszewicz (PZPR). Projekt przewiduje m. in. u- tworzenie jednej centralnej ko misji kwalifikacyjnej d.s. kadr naukowych. W celu stworzenia korzystnych warunków dla przepływu kadr naukowych przewiduje się zlikwidowanie istniejącego stanowiska, samo­dzielnego pracownika nauko­wo-badawczego. Osoby zajmują ce to stanowisko, o ile mają tytuł profesora zwyczajnego lub nadzwyczajnego zostaną powołane na stanowiska pro­fesorskie. Pozostali pracowni­cy naukowo-badawczy zostaną — z mocy ustawy — docenta­mi.W głosowaniu Izba uchwali ła te dwie ustawy.W ostatnim, punkcie porząd ku dziennego — Sejm zatwier dził uchwałę Rady Państwa w

Polska — Finlandia 1:1
W czwartek po południu w pierwszym tego dnia meczu hokejowych 

mistrzostw świata grupy „A” Szwecja wygrała z NRF 12:1 (2:1, 6:0, 4:0).
W meczu tym widać było wy­

raźnie, że drużyny są już zmęczo­
ne moskiewskim maratonem. Oba 
zespoły grały poniżej swych możli­
wości, akcje były wolne, niemra­
we. Szwedzi, którzy bardzo dobrze 
przygotowali się do tegorocznych 
mistrzostw, zdecydowanie przewa­
żali,

O wielkiej przewadze Szwedów 
świadczy choćby to, że oddali oni 
na bramkę przeciwnika 86 strzałów, 
w tym 67 celnych, lecz obronio­
nych przez bramkarza, podczas 
gdy hokeiści NRF zaledwie 18, w 
tym 8 celnych.

Wieczorem doszło do jednej z 
największych niespodzianek tego­
rocznych mistrzostw świata. Tym 
przyjemniejszej, że jej autorem by 
ła drużyna polska, która po drama 
tycznym pojedynku zremisowała z 
Finlandia 1:1 (0:1. 1:0, 0:0). Bramkę 
dla Polski zdobył w 33 min. Jan 
Szeja. a dla Finlandii w 12 min. — 
Kuusisto.

Takiego wyniku nikt się przed 
meczem nie spodziewał. Po środo­
wej klęsce z ZSRR nasi hokeiści 
nie załamali się, a przeciwnie wal­
czyli z wielką ambicja i wolą zwy­
cięstwa. Nasza drużyna rozegrała 
dobry mecz, a wszystkie formacje 
zasłużyły na pochwałę, demonstru 
1ac lepszą formę niż w poprzed­
nich występach. Wprawdzie Fino­
wie oddali więcej strzałów na na­
sza bramkę, lecz Polacy mieli wię­
cej tzw. czystych pozycji, w któ­
rych mogły paść bramki.

TABELA
1. ZSRR 16:0 90—12
2. Szwecja 13:3 47—18

Łucznicy Poznania 
przed sezonem

Jak wykazały łucznicze halowe 
zawody kontrolne w Przemyślu i 
Opolu, reprezentanci Poznania, 
zwłaszcza zawodnicy i zawodniczki 
Surmy 1 Warty, w pełni wykorzy­
stali', okres zaprawy zimowej. Pot­
wierdził^ to wyniki uzyskane w 
ibu wspomnianych mia­
stach. Specjalnie korzystnie za- 
orezentfcwał się wśród seniorów 
Wojciech Szymańczyk, który w 
turnieju opolskim pozostawił w 
pobitym polu całą stawkę kadro- 
wiczów W strzelaniu na 50 m. uzy 
skał dobry wynik — 1257 pkt. 
Mniej pomyślnie wypad! start na­
szych łuczniczek. Uplasowały się 
one w drugiej dziesiątce w Opolu.

Najbliższa próbą dla zawodni­
czek i zawodników Surmy, będą 
dwudniowe mistrzostwa klubu w 
dniach 14 1 15 bm. Imprezą tą Sur 
■na of1cjaln'e otwiera tegoroczny 
sezon na swoich torach przy al. 
Reymonta.

sprawie powołania na stano­
wisko ministra spraw wewnę­
trznych — Stanisława Kowal­
czyka.Kilkanaście minut po godzi­nie dziewiętnastej trzykrotne uderzenie Laski Marszałkow­skiej obwieściło zakończenie obrad. (PAP)
„Stefan Batory14 
rozpoczął sezon„Odświeżony” po dorocznym przeglądzie w Gdańskiej Sto­czni Remontowej flagowy sta tek PMH „Stefan Batory”, o- puścił 12 bm. Gdynię, rozpo­czynając pod dowództwem kpt. Stanisława Petrusewicza nowy sezon liniowy na trasie do Kanady.Sezon ten zapowiada się po myślnie. W pierwszym, tego­rocznym rejsie nasz transatlan tyk ma zapewniony komplet pasażerów. Tak więc z powo- azeniem wytrzymuje on kon­kurencje linii lotniczych w przewozach przez Atlantyk o- raz innych zagranicznych stat­ków pasażerskich.„Stefan Batory” ma już za sobą 4 sezony pływania pod biało-czerwoną banderą. Przez jego pokład przewinęło się już przeszło 59 tys. pasażerów, któ rzy' są pełni uznania dla walo­rów statku i jego obsługi. W ubiegłorocznym sezonie statek ustanowił wszelkie rekordy, przewożąc między portami eu­ropejskimi i Kanadą ogółem 17.400 osób. (PAP)

3. CSRS
4. Finlandia
5. NRF •
6. Polska

11:5 38—16
7:9 23—29

-2:16 78
1:17 10—75 
“ (o-b)

PolskaUSA 12:2

Udany występ 
pięściarzy polskich

Reprezentacja bokserska Polski, 
która 8 bm. wyjechała na tournee 
do Stanów Zjednoczonych rozegra 
ła już pierwsze spotkanie odno­
sząc zwycięstwo 12:2.

Mecz odbył się w siedmiu wa­
gach w miejscowości Elisabeth w 
stanie New Jersey. Przeciwnikiem 
drużyny polskiej był zespół Gol- 
den Gloves z New Jersey. Naj­
większe wrażenie na publiczności 
zrobili w zespole polskim Leszek 
Błażyński i Witold Stachurski.

A oto wyniki walk: w wadze 
muszej Leszek Błażyński wygrał 
przez nokaut w pierwszej rundzie, 
po niecałych 2 minutach walki, z 
Jamesem Livinstonem; w koguciej 
— Krzysztof Madej wypunktował 
Henry Arthura; w piórkowej An­
drzej Jagielski przegrał na punk­
ty z Wiliamem Berty; w lekkiej 
Ryszard Tomczyk wygrał 2:1 z 
Danny Danlelsem. Ten werdykt 
był mocno krytykowany przez pu­
bliczność, która była zdania, że 
walkę wygrał pięściarz amerykań­
ski. W lekkośredniej Henrvk Ja­
nowski pokonał Jackie Pougha. 
w średniej Witold Stachurski zde­
klasował Larry Giello. w półcięż­
kiej Stanisław Dragan wygrał z 
Donem Werra.

W sobotę 14 bm. reprezentacja 
Polski rozegra oficjalne między­
państwowe spotkanie z reprezen­
tacją USA. (PAP)

Polska organizatorem 
mistrzostw świata 

żużlowców
W Genewie zakończyły się obra­

dy Międzynarodowej Federacji Mo 
tocyklowej. Po raz piaty Polska 
będzie organizatorem finału dru­
żynowych mistrzostw świata na 
żużlu. Przyznanie tej imprezy na­
szemu krajowi świadczy o uzna­
niu organizacji międzynarodowych 
imprez sportowych w Polsce. Przy 
znany Polsce finał drużynowy prze 
widziany iest 15 września, nato­
miast finał mistrzostw świata par 
rozegrany bedzie 15 czerwca w 
Manchesterze, (o-b)



Ostrzeszów powiększa szanse

Gospodarność
przerosła planistów

Fabryk eksportujących ma my w Wielkopolsce wie­le; przedsiębiorstw, z któ Tych ponad połowę wyrobów trafia za granicę — także spo­ro; natomiast zakład zbudo­wany specjalnie dla obsługi za granicznego klienta — to już wyjątek. Jest nim Fabryka Urządzeń Mechanicznych „Po- nar-Komo” w Ostrzeszowie, specjalizująca się w produkcji elektromagnetycznych sprzę­gieł do maszyn budowlanych i różnego typu obrabiarek.Generalnym odbiorcą tych wyrobów jest Związek Radziec ki, którego olbrzymie zapotrze bowanie zadecydowało o bu­dowie tego dużego, nowoczes­nego zakładu, nastawionego specjalnie na taką właśnie pro dukcję.Nasz przemysł także używa 'tego rodzaju sprzęgieł i dotych czas trochę wytwarzał ich w kraju, a sporo importował z zagranicy. Duża różnorodność typów przy niewielkich iloś­ciach nie stanowiła dostatecz­nego ekonomicznego uzasadnię nia dla kosztownej bądź co bądź inwestycji — budowy spe cjalistycznej fabryki. Zawar­cie wieloletniego kontraktu z naszym wschodnim sąsiadem zmieniło całkowicie kalkula­cję.Przy ustalaniu lokalizacji, wybór padł na Ostrzeszów, gdzie sprzęgła produkowano już od 1969 roku. Decyzja oka zała się trafna, a Ostrzeszów nie zawiódł nadziei. W rekordo wym tempie w ciągu 27 mie­sięcy stanęła tam kosztem blisko pół miliarda złotych, piękna nowoczesna fabryka, która w lipcu ub. roku roz­poczęła pracę. W efekcie pro­dukcja sprzęgieł, rozpoczęta w tym mieście w 1969 roku iloś­cią 13 000 sztuk i powiększa­jąca się do 75 000 — w 1970 roku .oraz. 180 000 — w 1971. w

którego roczne potrzeby sięga­ją 12 000 sprzęgieł. W myśl za wartego w styczniu porozumie nia, w bieżącym roku wysłana zostanie pierwsza partia infor macyjna (200 sztuk). Drugim kontrahentem, z którym roz­mowy przeprowadzono w lu­tym, jest Czechosłowacja'.

go już ośrodka sportowego także krytej pływalni, o której jeszcze parę lat temu młodzież ostrzeszowska nie mogłaby na­wet marzyć?
Miasto wygrało swą szansę

Młodzież nadaje tonMłodzież ostrzeszowska, właściwie odrębny temat. to W

roku ubiegłym osiągnęła 240 000 sprzęgieł. już
Będziemy robić więcejNowy zakład, zgodnie z żeniami inwestycyjnymi, zało maprodukować 350 000 sprzęgieł rocznie, z czego 85 procent dla Związku Radzieckiego, a 15 procent dla kraju, i do tej wiel kości produkcji obecnie się zbliża.Już te ilości stawiają ostrze- szowską fabrykę wśród naj­większych producentów sprzę­gieł w Europie, a przecież 1450-osobowa załoga nie po­wiedziała jeszcze ostatniego słowa. Według opinii dyrekto­ra fabryki — inż. Józefa Za-remby bez dodatkowych

Motoryzacyjny amok
Korespondencja własna z Jugosławii

Ostrzeszów nie sprawił zawo du. Wygrał także swoją włas­ną szansę. Bo czymże jest dla niewielkiego miasta właśnie taka inwestycja — nowoczes­na fabryka o wysokim pozio­mie technologii produkcji, wy­twarzająca precyzyjne, skom­plikowane i cenne wyroby?To nie tylko kilka nowych obiektów w panoramie miasta, ale przede wszystkim półtora tysiąca miejsc pracy dla wy­soko kwalifikowanych fachów ców, 100 nowych mieszkań w roku ubiegłym i 60 dalszych w bieżącym. Także — piękny hotel robotniczy ze 100 miej­scami w jedno- i dwu osobo­wych pokojach, z salką klubo wą, uroczą kawiarenką oraz stołówką (takiej ładnej i schludnej sali konsumpcyjnej nie powstydziłaby się niejedna kawiarnia). To także nowa szkoła, to wreszcie rozbudze­nie- zainteresowań i ożywienie życia kulturalnego i sportowe­go.Czyż nie jest dostatecznie wymowny fakt, że realnych kształtów nabiera projekt zbu dowania w ramach stworzone-

młodej fabryce stanowi ona zdecydowaną większość załogi. Zakładowa organizacja ZMS znalazła tu olbrzymie pole do popisu i ma już duże sukcesy na swym koncie.W tym, że zakład szybko do chodzi do planowanych zdol­ności produkcyjnych wiele za­sługi ma właśnie młodzież z ZMS. Oni obejmowali patro­natami najtrudniejsze odcin­ki pracy, oni prowadzą rywa­lizację pomiędzy poszczególny mi stanowiskami roboczymi, gniazdamf obróbczyml, liniami produkcyjnymi i całymi wy­działami, oni wreszcie szeroką falą włączyli się do ruchu ra­cjonalizatorskiego. 48 pomys­łów zgłoszonych w zeszłym ro­ku przez młodych racjonaliza­torów i zastosowanych już w produkcji daje 1 635 000 złotych oszczędności rocznie. W tym roku, realizując zobowiązania na cześć V Zjazdu ZMS, mło dzież zgłosiła już kilkanaście innych wniosków, których efek ty nie będą mniejsze.Widać, że w młodym, nowo czesnym zakładzie ostrzeszow- skim — młodzież jest gospoda rzem.

Kiedy któregoś dnia wzią­łem do ręki belgradzką „Politykę** czoło pierwszej strony zajmowała obszerna in formacja o katastrofie autobu sowej. Kilkanaście kilometrów od Belgradu, w kierunku na Novi Sad, autobus jadący z szybkością 101 (!) kilometrów na godzinę wpadł na drzewo. Niemal doszczętnie się rozbił, a z jego wnętrza — jak relacjo nował reporter gazety — wy­dobyto 6 zabitych i 57 rannych pasażerów. Przyczyna wypad­ku: pęknięcie opony na skutek zbyt wielkiej szybkości1. Kata­strofa wydarzyła się późnym wieczorem, przy dość mglistej pogodzie.Opowiadano mi później, że w okresie od wczesnej wiosny aż prawie do schyłku jesieni każ­dy weekend kosztuje kilkadzie siąt ofiar śmiertelnych i setki rannych.Niektórzy uważają, że wszyst kiemu winien notowany od kilku lat w- Jugosławii praw­dziwy amok motoryzacyjny. Rocznik statystyczny wskazu­je, że w 1955 roku jeździło po tym kraju 125000 samochodów osobowych, a w 1971 było ich ponad 873000.Nie chciałbym twierdzić, że najczęściej w Jugosławii spo tykanym samochodem jest po pularna „Zastawa-750”, choć to właśnie ten pojazd zmotoryzo­wał ów kraj, podobnie jak ,Fiat-500” Włochy. Dzisiaj am bicją większości Jugosłowian — przy trwającej popularyza­cji małej „fici” — jest posiada

nie samochodu większego, wy godnego. Chętnie więc kupuje się „Skody”, „Moskwicze” czy „Fiaty 125 pz” (montowane w zakładach , Zastava”) i różne typy ,Fiat”-6w włoskich. Sporo jest też samochodów róż nych marek zachodnich, w nie małym stopniu nabywanych przez Jugosłowian pracujących poza granicami kraju.Cztery lata temu ,,Volkswa- gen” montowany w Sarajewie kosztował 22 000 dinarów, dzi­siaj płaci się za ten sam po­jazd 47 800. Zwyżkowały też ce ny na „Zastavę”, ..Fiata” i inne wozy. I chociaż samochód moż na kupić na raty dla amatorów ten atrybut dobrobytu to spra wa wielu wyrzeczeń i koniecz­ność znacznych oszczędności.Tajemnica szybkiego rozwo ju motoryzacji nie leży wy­łącznie w sferze produkcji ro dzimej; w końcu 1971 r. wyno siła ona niespełna 120 000 sztuk.Często własnymi pojazdami wracają Jugosłowianie z za­granicy, szczególnie z NRF. gdzie przez szereg lat pracują.W okresie pracy gromadzi się fundusz i albo ma się właśnie ambicję przyjechać własnym samochodem do ojczyzny, albo też przesyła się pieniądze na jego zakup rodzinig w kraju.

gólnych umiejętność?. Zwła­szcza w okresach, gdy panują silne mgły, na trasach obfitu­jących w liczne zakręty i wzniesienią. Nietrudno
Mimo szybkiego toryzacji dopiero

o wypadek.
postępu mo przed kilku

☆Upowszechnienie się „czte­rech kółek" stwarza wiele pro blemów i tutaj. Główny z nichWITOLD de MEZER

Pływające laboratorium
Statek naukowo-badawczy Mor­
skiego Instytutu Rybackiego — 
m/$ „Profesor Siedlecki" powró­
cił z pierwszego rejsu eksploata­
cyjnego. Na wodach Atlantyku 
przebywał on trzy miesiące. Pol­
skie pływające laboratorium nau­
kowe zbudowane przy wydatnej 
pomocy FAO, zajmuje się zagad 
nieniami środowiska morskiego 
i jego wpływu na koncentrację 
ryb i innych żywych organizmów 
badaniami biologicznymi lid. Ze­
spół naukowców „Siedleckiego" 
zajmuje się również zagadnie­
niem narzędzi i urządzeń łow­
czych oraz technologiami w za­
kresie zabezpieczania odłowów, 
przetwórstwa, produkcji nowych 
asortymentów a także badaniami 
I próbami nowych maszyn. Oprą 
cowuje się tu również mapy ry­
backie I dokumentację łowisk.

Fot. — CAFwiększych inwestycji, główniedrogą podniesienia zmianowoś- ci, produkcję można i zamie­rza się podnieść do 500 000 sztuk rocznie. Oznacza to prze kroczenie o blisko 50 procent planów, w których przewidzia no przedtem pracę jedynie na półtorej zmiany. Pozwoli to nie tylko na pełne zaspokoje­nie potrzeb krajowych, ale otworzy nowe możliwości eks portowe i umożliwi' nawiąza­nie kooperacji z innymi kraja mi, szczególnie w ramach RWPG.Sprawa nie jest oczywiście zupełnie prosta, bowiem współ pracę taką poprzedzić musi działalność normalizacyjna — ujednolicenie pod względem wymiarów i kształtów systemu połączeń sprzęgieł z maszyna­mi. Mimo to, już wstępne roz mowy dały pozytywne efekty.Pierwszym dodatkowym klientem jest przemysł NRD,
HUMOR • SATYRA

Kiedy pani Mary Brown, na pozór tryskająca zdrowiem i pełna werwy gospodyni domowa z Dallas, zachorowała przed 7 laty na raka piersi, doktorzy zdecydowali się na radykalną operację, usuwając pierś wraz z całym układem limfatycznym i węzłami chłonnymi. Następnie, jak zwykle w takich wypadkach, zastoso­wali pooperacyjne leczenie, polegają­ce na naświetlaniu promieniami Roentgena i gamma bomby kobalto­wej.Jednakże, kiedy przed dwoma laty pani Brown zgłosiła się ponownie z objawami nawrotu choroby, lekarze po zastosowaniu nowej serii naświe­tlań orzekli, że przerzuty choroby są w takim stadium, iż dalsze leczenie jest bezcelowe.Wówczas to zrozpaczona kobieta poddała się leczeniu eksperymental­nemu — immunoterapii, polegającej na uodpornianiu organizmu przez wy tworzenie w nim przeciwciał odpor­nościowych, odpierających atakującą chorobę. W wypadku pani Brown le­karze zdecydowali się użyć bakterii gruźlicy, zakładając, że jeśli orga­nizm pacjentki potrafi się im skutecz nie przeciwstawić, to równy opór sta­wi w przypadku raka.Wkrótce po rozpoczęciu kuracji ob­jawy chorobowe zaczęły się cofać, miejsce operowane zabliźniło się i chociaż żaden z lekarzy nie twierdzi, iż choroba jest całkowicie wyleczona, jednakże wszyscy zgadzają się, że zastosowanie immunoterapii utrzyma­ło ia przy życiu.Przypadek pani Brown to tylko jed­

to wypadki1, roku w ich 4000 osób a niosło rany.
W ciągu zeszłego wyniku zginęło około 50 000 od- Podstawowa przyczyna kraks to nieostrożna, brawurowa jazda, nieprzestrze ganię przepisów ruchu, a nade wszystko nadużywanie alkoho lu. Siadanie za kierownicą po pijanemu stało się tu dawno prawdziwą plagą. A o skut­kach lekkomyślności przestrze gają na przydrożnych drzewach i słupach wieńce zawieszone tutaj ku przestrodze żyją- cym...Sporo wszak utyskiwań sły szałem na temat szkolenia kie rowców zwłaszcza amatorów. Tylko 12 godzin jazd i przełado wane tematyką techniczną

laty podjęto szereg przedsię­wzięć inwestycyjnych dla u- sprawnienia ruchu, a więc i dla poprawienia bezpieczeń­stwa komunikacji. W Belgra­dzie pobudowano w centrum podziemne przejścia dla pie­szych (z ruchomymi schodami). Na wylocie z miasta — na Za grzeb i Krągujevac — usytuo wano bezkolizyjne rozjazdy w kierunku na nowe odcinki autostrad. Rozwojowi motory­zacji podporządkowuje się nie tylko układ komunikacyjny stolicy. Także innych miast, m. in. Skopje i Nowego Sadu. Poprawia się też wiele dotych czas źle utrzymanych szos, a niebawem rozpocząć ma się bu dowę ąutostrad z Suboticy do Belgradu a zatem od granicy z Węgrami na południe i Za­grzebia do Rijeki, nad wybrze że Adriatyku. Przy stałym roz woju turystyki, zwłaszcza zwiększającym się napływie gości z całej Europy, te przed­sięwzięcia to konieczność.Tak jak koniecznością jest porządkowanie spraw parkin­gowych w dużych miastach. Do Belgradu mają już za­mknięty wjazd autobusy tu­rystyczne. A i tak znalezienie miejsca na zaparkowanie po­jazdu w śródmieściu trwa wie le minut. Zaś czas parkowa­nia ograniczają automaty (1,5 godz. — 1 dinar). Jeszcze go­rzej z garażami w nowych osiedlach. Mówi się o kompute rowej metodzie wyliczania licz by garaży, potrzebnych na przyszłość, ale z góry zakłada się, że nie każdy samochód mu si mieć „dach nad głową’’, tym bardziej, że budowa takiego pomieszczenia obecnie połowę ceny du średniej klasy.
Mimo wszystkich

godziny teoretyczne otogłówny nurt szkolenia (skąd my to znamy?). A tymczasem jazda w warunkach jugosło­wiańskich wymaga często szcze
Cień optymizmu w walce z rakiem (1)

Nadzieja w immunoterapiina z dramatycznych interwencji wkraczającej do nauki i gwałtownie rozwijającej się immunoterapii — na­uki o naturalnych czynnikach obron­nych organizmu, która z wolna staje się potężną bronią w rękach lekarzy w ich długiej, żmudnej walce z choro­bami nowotworowymi, na które tylko w br. zachorowało w USA 650.000 osób i które pochłonęły 350 000 ofiar.Dotychczasowe tradycyjne sposoby leczenia, jak energia promienista, cho moterapia, wewnątrzustrojowe lecze­nie ciałami promieniotwórczymi, po­dawanymi choremu doustnie i w za strzykach, jak również preparaty hor monalne i leki chemiczne dają wcią. jeszcze zbyt małe wyniki, przy czym powodują częstokroć nieodwracalne efekty uboczne, równie groźne jak same nowotwory.W tej sytuacji immunoterapia, da­leka od takiego ryzyka, wydaje się mieć dużą przyszłość. Czy spełni po­kładane w niej nadzieje i stanie się naczelną bronią w walce z choroba­mi raka?Być może, w niedługim już czasie otrzymamy odpowiedź na to pytanie z Centrum Badawczego Chorób Raka w Nowym Jorku, które zajmuje się kontrolą i opracowuje metody lecze­nia tej choroby, wymieniając wzajem

ne doświadczenia z pokrewnymi o- środkami badawczymi innych krajów.Dyrektor Instytutu, dr Alan Good, który specjalizował się w dziedzinie chorób nowotworowych na uniwersy­tecie w Minnesota i jest autorem licz nych prac naukowych i publikacji, wy raził przekonanie, iż immunologia jest kluczem nie tylko do zwalczania raka, ale i wielu innych chorób.Osiągnięcia Gooda w dziedzinie immunologii opierają się na doświad­czeniach innych badaczy, sięgających roku 1796, kiedy to angielski lekarz Edward Jenner zaszczepił 9-letniemu chłopcu wyciąg z krosty chorej na ospę krowy w celu uodpornienia go przeciwko tej chorobie, ponieważ za­uważył, że dziewczęta pracujące w dojarni i stykające się z chorymi zwierzętami, rzadko zapadały na os­pę.Odkrycia Pasteura w 1850 r. byh’ krokiem milowym w nowo powstałej teorii, której mechanizm był jeszcze nieznany, kiedy następnie w 1891 r. amerykański lekarz William Coley po raz pierwszy miał możność przekorr się o dobrodziejstwach zaszczepiania pacjentom chorym na raka pewnych bakterii chorobotwórczych. Pomimo,, że doświadczenia Coley’a wyprzedza­ły znacznie ówczesny stan wiedzy me

kosztuje ' samocho
przedsię-wzięć jakoś trudno ocenić, by nadążały one za rosnącym tern pem motoryzacji. Ona wyprze­dza inwestycje komunikacyjne. A przecież nie tak znów od­legły jest czas jeszcze inten­sywniejszej produkcji pojaz­dów. Planiści już ustalili, że sama tylko „Crvena Zastawa" ma w 1976 r. osiągnąć produk­cję pół miliona samochodów. I choć sporo „Zastav" zapew­ne zakupi zagranica — więk­szość pozostanie jednak na ju gosłowiańskich szosach i uli­cach miast.

EUGENIUSZ COFTA

dycznej, oficjalnie nie zostały uzna­ne. Immunologia stawała się wiedzą stopniowo. Istnienie przeciwciał od­kryto w końcu XIX w., zaś dopiero w 1940 r. lekarzę ostatecznie uznali, że wadliwe funkcjonowanie systemu immunologicznego względnie jego brak powoduje wystawienie organiz­mu na -wszelkiego rodzaju infekcje.W kilkanaście lat potem Australij­czyk Sir Frank MacFarlane Burnet wraz z dr. Lewisem Thomasem suge­rowali wzajemny związek systemu immunologicznego i powstawania ra­ka.Tezę o współzależności pomiędzy sy stemem immunologicznym organizmu i zapadaniem na nowotwory można zatem sprowadzić do tego, iż wszyscy chorujący na raka dotknięci są podob nymi zaburzeniami funkcjonowania tego systemu.Inne studia badawcze i liczne do­świadczenia potwierdzają teorię Gooda.Para szwedzkich lekarzy Karl i In- gegerd Hellstrom odkryła, że niektó­rzy chorzy na raka posiadają w orga­nizmie zespoły znane jako „czynniki blokujące”, które uprzedzają system uodporniania na wypadek ataku choro­by oraz- czynniki „odblokowujące”, dzię ki którym można będzie opracować z kolei metodę uwalniania tego syste­mu od czynników hamujących.
Kolejny odcinek pt „Badacze nie 

ustępują" — zamieścimy w jutrzej­
szym wydaniu „Głosu".
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Piątek

TEATRY J

POLSKI — g. 19 „Zemsta”.
NOWY — g. 19 „Macbett”.
OPERA — g. 19 „Cyrulik Se-

Y/ilski”
OPERETKA — g. 19 „Kraina 

Uśmiechu”.
MARCINEK - g. 14 i i? „Błę­

kitny jeż”.

KBNA
KDF MUZA — g. 10, 12, 14 

„Piękność dnia” (fr. 18 1.). g. 16, 
18 I )° ”RewizJa osobista” (poL

KDF PAŁACOWE — g. 15.30 
Magazyn przyrodniczy („Ślepy pe 
likan”), g. 17.30, 20 „Oto jest gło­
wa zdrajcy” (ang. 16 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Z tamtej strony tęczy” (poi. 
16 1.).

BAŁTYK — g. 10. 12.30. 15.30, 18, 
20.15 „Tylko wtedy gdy się śmieję” 
(ang. 14 1.).

CZTERNASTKA — g. 10, 12.30, 
15 „Wielka włóczęga” (fr. 11 1.), 
g. 17.30, 20 „Oszukany” (USA 18 1 )’ 

GONG - g. 14. 17. 20 „Queima- 
da” (wł. 16 1.).

GRUNWALD — g. 16.30 „Hatari” 
(USA 11 ].), g. 19.30 „Dziewczyna 
z gór” (jug. 16 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12. 14, 16, 18 
„Barharella” (wł. 16 1.), g. 20 
SDKF (seans zamknięty).

KOSMOS — g. 17, 19.30 „Prywat 
na wojna Murphy’ego” (ang. 16 1.).

MALTA — g. 15.30 „Młodzi za­
kochani” (radź. 14 1.), g. 17.30, 20 
„Nie ma nic lepszego od złej po­
gody” (bułg 16 1.).

MINIATURKA — g. «.3O „Kaj­
tek i nowy braciszek” (węg. 7 1.), 
g. 17.30, 19.30 „Poślizg” (poi. 16 1.).

OSIEDLE — g. 15.30. 17.30. 19.30 
i,Winowajca potrzebny od zaraz” 
(bułg. 14 I.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 
i,Kopernik” (poi. 14 ].).

PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18, 20.15 
i,Dawid Copperfield” (ang. 14 1.).

RIALTO — g. 10. 12.30. 15, 17.30, 
20 „Narkomani” (USA 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17, 19.30 „Anatomia miłości” (poi. 
16 1.).

SCALA — g. 16 „Szerokość geo­
graficzna zero” (jao. 14 1.), g. 18, 
20.15 „Klan Sycylijczyków” (fr. 
16 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 16. 18.30 „Klan Sycylijczyków” 
(fr. 16 1.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15.30, 18, 
20.15 ..Gangsterski walc” (fr. 16 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.30 
i,Konernik” (ool. 14 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
»,Afryka zachodnia”.

t KONCERTY J
AULA UAM — g. 19.30 — Kon­

cert symfoniczny; dyrygent — Re 
nard Czajkowski, soliści: Jerzy 
Jaroszewicz - (fortepian), Janusz 
Greber (recytacje).

g DYŻURY j

SZPITALE: interna. chirurgia 
ogólna, neurologia, laryngologia 
— ul. Przybyszewskiego 49; chi­
rurgia dziecięca do lat 14 — ul. 
Krysiewicza 7; okulistyka — ul. 
Garbary 17; psychiatria — ul. Szpi 
tal na 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (Chełmońskiego 20): wy­
padki uliczne, tel 999: nagle za­
chorowania w domu. tel. 66-00-66: 
dla pow. poznańskiego, tel. 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

Miejska lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248. tel. 672-414) 
— g. 9—21 (w nocy nagłe wypadki).

Telefon Zaufania — nr 586-87 1 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349, Dą­
browskiego 140/142. Głogowska 
107/109. Główna 53. Mickiewicza 22 
Słowiańska. Starolecka 78 (dyżury 
nocne). Marcinkowskiego 11 (cała 
dobę).

t RADIO J

PROGRAM I: 7.40 Takty i minu­
ty; 8.05 U przyjaciół; 8.10 Mel. 7 sto 
lic; 8.35 Muz. rejs; 9.05 Muzyka; 
9.30 Berlin z melodia i piosenka; 
9.45 A w kurpiowskiej puszczy — 
grają i śpiewają zespoły pieśni i tań 
ca z Kurpiów; 10.08 Melodie trzech 
kontynentów; 10.40 Co słychać w 
świecie: 10.45 Muz. migawki festi­
walowe; 11 Jazz w południe; 11.25 
Refleksy; 11.30 Film bez wizji — 
„Kobieta i mężczyzna”; 12.20 Muz. 
ludowa; 12.30 Konc. życzeń; 12.50 
Nowe głosy w polskiej piosence; 
13.25 Radiowy poradnik rolnika; 
13.25 Big Band; 14 Alert dla bio­
sfery: 14.05 Przeboje znad Morza 
Śródziemnego: 14.30 Sport to zdro 
wie: 14.35 Musical po polsku: 15.05 
Dawne instrumenty: 15.25 listy z 
Polski: 15.30 Mistrzostwa Świata w 
hokeju na lodzie. Transm. III ter­
cji ZSRR — CSRS: 16.15 Piosenki 
do słów A. Tylczyńskiego: 16.30 Pły 
ty z różnych stron — Anglia: 17 Stu 
dio Młodych: Radio-kurier: 17.15 
Nowe głosy w węgierskiej piosen­
ce: 17.50 Z księgarskiej lady: 18.05 
Rvtmostonem no kraju i świecie: 
18.30 „Fala 73”: 18.40 Muz. opo­
wieść Szecherezady: 19.05 Muz. i 
Aktualn.: 19.30 Scena i film: 20.15 
Ty. miłość i wiosna — konc.; 21 Mi 
niatury muz.; 21.25 Studio Mło­
dych: Naszym zdaniem; 21.30 Reve- 
lersi wczoraj i dziś: 22.05 Dżw. pla 
kat reklamowy: 22.35 Małe mono­
grafie jazzowe — Bassie Smith; 
23.15 Wszystko w stylu „sweet”; 
0.05 Kalendarz Nauki Polskiej; 0.10 
Program nocny ze Szczecina.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 8. 9. 10. 12.05, 
15, 16.05, 20. 22. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: 8.35 Studio Mło­
dych: Radiostopem po kraju — ma 
gazyn aktualny: 8.45 „Muzyka spod 
strzechy”: 9 Dla kl. IV liceum 
„Wpływ czynników środowisko­
wych na prawidłowy rozwój orga­
nizmu w obrębię populacji”; 9.20

Przemysława 
Hermenegildy,

Słońce: 5.02—18.46

Uczniowska pamięć 
o GagarinieOd 1968 r. Szkoła Podstawo­wa nr 55 przy ul. Szpaków (Ko bylepole) nosi imię Jurija Ga­garina. Od tego też okresu 12 kwietnia obchodzi dzień patro na szkoły. W dniu tym bo­wiem przypada Dzień Kosmo­nauty.Również wczoraj uczniowie uczcili pamięć swego patrona. O jego zasługach oraz osią­gnięciach szkoły przypomniała gościom i uczniom dyrektor sokoły — Jadwiga Kośmider. 14 prymusów klas od V do VIII otrzymało odznaki prze­wodnika nauki. Nastąpiło tak­że otwarcie ogródka geograficz nego im. M. Kopernika. Pow­stał on w czynie społecznym harcerzy szkolnych. Natomiast urządzenia do mierzenia np. si ły wiatru przygotowali — rów nież społecznie rodziceuczniów. W ogródku stanęło też popiersie M. Ko-pernika. (a)

DO REDAKTORA

Podróż 
„na mokro11,

3 kwietnia 1973, godz. 4.45. 
Na peronie 1 Dworca Głów­
nego w Poznaniu stoi pociąg 
ekspresowy „Wielkopolanin”. 
Pracownice PKP myją w po­
śpiechu okna wagonów. Woda 
leje się obficie. Wcześniejsi pa 
sażerowie są traktowani jak 
intruzi. Wchodzę do przedzia­
łu wagonu 1 klasy i próbuję za 
jąć miejsce. Gdzie tam. Jak 
można usiąść, kiedy siedzenia 
są mokre. Przychodzą koledzy, 
z którymi jadę służbowo do 
Katowic. Uprzedzam ich i roz 
kładamy gazety. Trafia się 
konduktor (nr 7138), próbuje­
my załatwić sprawę, ale nie 
zostajemy zrozumiani, że chce 
my „na sucho” przesiedzieć. 
Konduktor udaje się po komi­
sję, która w składzie jednej o- 
soby zjawia się wkrótce i sta­
ra się nam udowodnić, że

UAM miastuInstytut Geografii poznań­skiego Uniwersytetu im. Ada ma Mickiewicza podpisał długo terminową umowę o współpra cy z Miejskim Przedsiębior­stwem Wodociągów i Kanali­zacji. Głównym partnerem przedsiębiorstwa będą zakłady hydrografii i klimatologii, któ- re podejmą m in.dla miasta badania istotne nadzasobami i sposobami wyko­rzystania wód podziemnych. Umowa przewiduje tworzenie wspólnych zespołów projekto­wych Instytut zobowiązuje się ponadto służyć pomocą w pod noszeniu kwalifikacji pracow­ników MPWiK, natomiast przedsiębiorstwo partycypować będzie w wyposażeniu Instytu tu w potrzebną do badań apa­raturę (bw)
Łódzki kołowrotek muzyczny: 9.40 
Dla przedszkoli „Wesołe podwór­
ko”: 10 Znaki czasu — „Z listów i 
pamiętników Heleny Modrzejew­
skiej”: 10.30 Muz. operowa: 11 Dla 
kl. VIII „Stary człowiek przy mo­
ście”: 11.35 Postęp w gospodarstwie 
domowym; 11.45 „Od Tatr do Bał­
tyku”; 12.05 Dla dzieci „Co słychać 
u harcerzy”; 12.20 10 minut z zesp. 
B. Hardego: 12.30 Czas dobrych go- 
spodarzv; 13 Dla kl. I i II „Czyja 
trąbką gra”; 13.20 Piosenki o War­
szawie śpiewa J. Połotnski: 13.35 
„Światek z gruszy” — pow.: 13.55 
Mini. przegląd folklorystyczny — 
Dziś muzyka Szwajcarii: 14 Wię­
cej. lepiej, taniej: 14.15 Tu Radio 
Moskwa: 14.35 Konc. Ork. PR i TV 
w Krakowie: 15 Amatorskie zespo­
ły przed mikrofonem: 16 Słowo — 
magazyn językowy; 17.25 Aud. 
oświatową?; 17.40 Aud. sport, pt. 
„Posnania” kończy swój warsztat 
pracy; 17.50 Radioexpress: 18 Pozn. 
konc. życzeńń: 18.40 Antena nowa­
torów: 19 Studio Młodych „Sad 
nad poglądem”: 19.15 Jeżyk angiel 
ski: 19.30 Transm. konc. Wielkiej 
Ork. Symf. PR w Warszawie; 21.37 
Muz. rozrywk.; 22.10 Studio Mło­
dych: Magazyn studencki: 23.10 No 
wa muz. naszych przyjaciół: 23.50

luz. rozrvwk. 
WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.30,

6.30. 7.30, 8.30, 11.30, 13.30. 18.30. 21.50, 
23.40.

PROGRAM III: 7.30 Obyczaje i 
dżentelmeni — gawęda: 7.40 Mu­
zyczna zegarynka: 8.05 Mój matmę 
tofon: 8.35 Standart rock and roiła; 
9 „Tortiłla Fiat” — ode. 24 pow.; 
9.10 J. F. Haendel — II Koncert 
F-dur na 2 zespoły instrumentów 
dętych i ork. smyczkowa; 9.3n Nasz 
rok 73: 9.45 Solowa improwizacja 
G. Burtona i B. Eyansa; 10 Spiew-

Pora na wiosenne porządki

Czy muszą istnieć peryferie?
Poznańska Komenda Straży Pożarnych, idąc za sugestią 

Rady Narodowej Poznania, postanowiła zlustrować 
obiekty, położone w peryferyjnych rejonach miasta. 

Zorientowanie się w stopniu zagrożenia pożarowego tych te­
renów jest bardzo istotne z jednego chociażby powodu: do­
jazd jednostek straży pożarnej jest tu na tyle — z powodu 
odległości — wydłużony, że znacznie może opóźnić ewentu-
alną akcję gaśniczą.Informacje i spostrzeżenia, którymi zamierzamy się po­dzielić, pochodzą z lustracji, które odbywały się jeszcze w marcu.Ogólny korytarze stęp do nieład, zatarasowane i przejścia oraz do- sprzętu gaśniczego, punktachbrak kloszyświetlnych, uszkodzony piecyk w warsztacie, a nawet brak osoby, odpowiedzialnej za za­bezpieczenie przeciwpożarowe — stwierdziła jedna z ekip kontrolnych w budynkach

wszystko w porządku, że wa­
gon czysty, a że 
przecież nic.

Zapytuję więc: 
179 zł. Za miejsce 
li jadę I klasą to 

mokro? To

za co płacę 
stojące? Jeś 
dlatego, że

chcę wypocząć przed czekają­
cą mnie pracą.

Siedzenia nie wyschły do sa 
mych Katowic. Pasażerowie in 
nych przedziałów tego wago­
nu też mieli siedzenia mokre. 
Wagon nr 515119-80059-4 
AWXZ, oznaczony literą „E”, 
przedział drugi.

N. N. 
(Nazwisko i adres znane 

redakcji)

Woda do Minikowa 
już nie beczkowozamiW krytycznych dla Wodocią­gów okresach, największy nie­dostatek wody odczuwają zaw­sze mieszkańcy dzielnic peryfe­ryjnych. Po prostu dlatego, że sieć wodociągowa nie jest tam zbyt rozbudowana. W szczegół nie kłopotliwej sytuacji znajdo wali się w takich okresach mieszkańcy Minikowa. Ten re­jon Nowego Miasta w okresie letnim bywa często w ogóle po zbawiony dopływu wody. Do­wozi się ją tam wówczas becz­kowozami. Nie trzeba nikogo przekonywać o tym, jak bardzo to utrudnia życie mieszkań­com.Dyrektor poznańskich Wodo ciągów zapewnił nas jednak, że w bieżącym roku sytuacja się poprawi. W najbliższym czasie rozpocznie się budowę nowego rurociągu, dosyłającego wodę do tego rejonu miasta. W czerwcu br. oddany zostanie na stępny odcinek magistrali, co w sumie umożliwi lepsze za­opatrzenie Minikowa w wodę. Nie trzeba jej już bedzie dowo zić beczkowozami. Oby. (wn)KIEROWCO! PRZED PRZEJŚCIAMI DLA PIE­SZYCH ZACHOWAJ SZCZEGÓLNĄ OSTROŻ­NOŚĆ
nik współczesny A. Osieckiej: 10.15 

Język niemiecki; 10.35 Interradio — 
magazyn muzyczny; 11.05 „Pilna 
przesyłka do Londynu” — ode. 15 
słuch.; 11.35 Nietypowe instrumen­
ty starego jazzu: 11.45 „Klaudiusz 
i Messalina” — ode. 30 pow.; 12.25 
Za kierownica: 13 Na łódzkiej an­
tenie; 15.10 Jazzowe impresje z Ja­
ponii: 15.30 Wieści z czerwonej pla 
nety: 15.50 Piosenki — wspomnie­
nia T. Faliszewskiego: 16.05 Z za­
pisków wydawcy — Lew Szaumian 
— gawęda: 16.15 Sonety śpiewane; 
16.30 „Trzeci koncert na grupę i 
orkiestrę” zespołu Deep Purple: 
16.45 Nasz rok 73: 17.05 „Tortiłla 
Fiat” — ode. 25 pow.: 17.15 Mój ma 
gnetofon: 17.40 „Trochę polskich 
słów”: 18 Muzykalny detektyw: 
18.30 Polityka dla wszystkich: 18.45 
Tylko no hiszpańsku: 19.05 Pow. w 
wvd. dżw. — „Nędznicy”: 19.35 Mu 
zvczna poczta UKF: 20 Wieczór au 

J. K. Pawluśkiewicza:torski
20.35 Ilustrowany Tygodnik Rozryw 
kowy; 21.50 Opera G. Verdiego 
„Don Carlos”: 22.08 Gwiazda sied­
miu wieczorów — Marvin Gaye: 
22.15 Trzy kwadranse jazzu; 23 
Poetki angielskie XIX wieku — 
Christina Rosetti; 23.05 Konc. tylko 
dla melomanów —
23.50 Śpiewa Michel

WIADOMOŚCI: 5, 
12.05, 15. 17, 19. 22.

Pascal Roge: 
Mallory.
6. 7, 8, 10.30.

r
r---------

TELEWIZJA j

PIĄTEK
Z serii: 
stawia” 
dużo”:

: — PROGRAM I: 9 — 
.Alfred Hitchcock przed- 
- film „O trzy żony za 

9.55 — Geografia (kl. VII;
.Pojezierze Pomorskie”; 10.55

Akademii Rolniczej przy 
Dąbrowskiego 169.Przy tej samej ulicy, ul.za awiele nieprawidłowości,wśród nich za prowizoryczne zabezpieczenie elektryczne i brak podręcznego sprzętu gaś­niczego — ukarano mandatem właściciela warsztatu wulka_
POZNAM
WZOREM
ŁADUnizacyjnego. Podobne niedo­ciągnięcia zauważono w spół­dzielni „Transped” przy ul. 

Lutyckiej oraz w Wytwórni
Gipsu i Przemiału Kredy 
ul. Chodzieskiej.Inna ekipa udała się w lice Głuszyny, Sypniewa 
Starołęckiej. Wzdłuż

przyoko- 
i ul. ulicySypniewo znajduje się szereg budynków mieszkalnych oraz gospodarskich, należących do DZBM Nowe Miasto. Więk­szość użytkowników tych o- biektów wybudowała drewnia ne szopki, kurniki, magazynki itp. Nie dość, że stoją one bli­sko drogi — nagminnie wypo­sażone są w prowizoryczną in­stalację elektryczną. Takie drewniane „szopo-rudery” wi­dzieliśmy np. przy ul. Staro­

łęckiej i Naramowickiej. Ro­zebranie ich właściciele prze­widują najwcześniej za dwa lata (!).Ul. Obornicką zmierzamy w kierunku Piątkowa. Ten rejon został niedawno włączony w granice administracyjne Po­znania i nie zdążono pozmie­niać tam jeszcze nazw ulic, identycznych często z nazwa­mi poznańskimi- W odwiedzo­nych przez nas warsztatach blacharskich, samochodowych, lakierniach itp. dostrzegamy nieprawidłowo urządzone in­stalacje elektryczne i komino-
AKTUALNOŚCI

• Koło Naukowe Historyków i 
Teoretyków Literatury przy Insty­
tucie Filologii Polskiej UAM zor-

Na zdjęciu; pracownicy PZNF w 
Luboniu podczas sadzenia drzew.

Fot. — A. KwiatkowskiWychowanie techniczne (kl. VII— 
VIII): „Elektrotechnika na co 
dzień”; 11.55 — Chemia (kl. VIII): 
„Szkło”; 12.45 — TTR — Chemia, 
1. 8: „Reakcje utleniania i reduk­
cji”: 13.25 — TTR — Botanika. 1. 
8: „Okrytonasienne. Korzeń”; 15.20 

Politechnika TV Rysunek
techniczny — Kurs przygotowaw-
czy: 
oraz

.Zapis złożonych układów”
„Reakcje.

wymiarowania
zasady i reguły 
16.30 — Dziennik;

16.10 — Dla dzieci: „Pora na Te­
lesfora”: 17.30 — Mistrzostwa Swia 
ta w hokeju na lodzie grupy „A”. 
Sprawozd. z meczu Związek Ra­
dziecki — Czechosłowacja (kolor);
w I przerwie ok. 18 ,Nie tyl­
ko dla pań”; w II przerwie ok.
18.50 .Teleskop”:
branoc i Dziennik 
czór bez gwiazdy” 

: 19.50 — Do 
20.30 — „Wie-

śpiewa Elż- 
— Panora- 

- Teatr TV
bieta Jodłowska: 21.05 
ma Tygodnia: 21.45 -
na świecie — Maksyyn Gorki — 
„Jegor Bułyczow i inni”. Scen, 
i reż. — S. Sołotviow. Spektakl 
TV radź, (kolor): 23.05 — Dziennik 
i wiad. sport.; 23.35 — Politech­
nika (powt.).

PROGRAM II: 16.45 — „Jego eks 
celencja miasto” — program pop.- 
naukowy; 17.10 — Polski film do­
kumentalny: 17.55 — TV Uniwersy 
tet Powszechny — TWP; „Nowy 
nie jest sam”, z cyklu: „Witami- 

Język angielski.na O”: 18.35
1. 16; 19.05 — Tracony czas — przed 
kamera A. Sroga: 19.20 — śpiewają 
„Swinglesi”: 19.50 — Dobranoc i 
Dziennik: 20.35 — Spotkanie z jaz­
zem: 21.05 — 24 godziny (kolor); 
21.15 — „Kochać jak Romeo” — 
fab. film jug. (16 1.. kolor): 22.35 
— Jeżyk angielski w nauce i tech 
nice, 1. 28 (powt.). 

we, drutowane bezpieczniki, butle z gazami, składowane wbrew przepisom. Niektórych posesji trudno nie nazwać śmietnikami.Kierownik jednej ze stacji obsługi samochodów, należą­cej do Automobilklubu Wiel­
kopolskiego, zaprezentował po­stawę godną ubolewania: w otoczeniu pracowników, palą­cych papierosy w niedozwolo­nym miejscu, doradzał ser­decznie: „Panowie nie ■ wygłu­piajcie się”. Zastanawiałem się, co w mentalności owego człowieka zmieni 100-złotowy mandat?

Nasze spostrzeżenia są wyryw­
kowe i niepełne, lecz chcemy po­
lecić je zainteresowaniu komisji 
porządku i czystości dzielnicowych 
rad narodowych. Posiadają one 
większe uprawnienia, niż Komen­
da Straży Pożarnych i być może 
ich interwencje, jak również wy­
działów przemysłu i handlu rad 
narodowych, przyczynią się do 
zmiany peryferyjnego oblicza mia­
sta. Należy skończyć z niechluj­
stwem, które może przynieść zgo­
ła niewesołe rezultaty.

Trudno w tej chwili powiedzieć, 
gdzie kończy się wielkomiejski Po­
znań. Dogodne połączenie komu­
nikacyjne, własna sieć handlowo- 
usługowa itp. — wszystko to za­
ciera kontury jego granic. Nato­
miast bardzo łatwo można wy­
znaczyć granice miejskich pery­
ferii tam, gdzie panuje nieporzą­
dek i nieład. Czy te peryferie 
muszą istnieć?

ANDRZEJ SKRZYPCZAK

Międzymiastowe telefony

Automatyczne połączenia
z wszystkich central

Poznańscy łącznościowcy dokonali kolejnego usprawnieni* 
w zakresie telekomunikacyjnych usług na rzecz mieszkańców 
naszego miasta.Zakończyli oni mianowicie prace nad przystosowaniem po zostałych (z wyjątkiem ręcz­nej centrali w Naramowicach — nr 57211) central d,o auto­matycznego łączenia się abo­nentów w ruchu międzymia­stowym.Tak więc obecnie z każdej automatycznej centrali po-

ganizowało ostatnio sympozjum, 
którego lematem była metodo­
logia i historia krytyki literackiej. 
Podczas sesji tej, stanowiącej waż 
ne wydarzenie w działalności kół 
naukowych, a odbytej z udzia­
łem podobnych organizacji z U- 
niwersytetu Łódzkiego i Uniwer­

sytetu Wrocławskiego, wygłoszo 
no kilka referatów.

• D</ dobrych tradycji w wie­
lu naszych zakładach pracy nale­
ży organizowanie co pewien 
czas spotkań aktywu pracownicze 
gb z dawnymi współtowarzysza­
mi, przebywającymi na rencie 
względnie na emeryturze. W ta­
kim właśnie spotkaniu uczestni­
czyli' niedawno byli pracownicy 
Wielkopolsko^-lubuskich Zakła­
dów Przemysłu Cukierniczego 
„Goplana”.

• Doceniając znaczenie ziele­
ni wokół fabryk cł^emicznych, kłó 
re wciąż jeszcze są uciążliwe dla 
otoczenia, pracownicy Poznań­
skich Zakładów Nawozów Fosfo­
rowych w Luboniu przystąpili do 
tworzenia przy swojej fabryce na 
furalnego pasa ochronnego. Czyn 
społeczny załogi, któremu prze­
wodzili członkowie Zakładowego 
Oddziału Samoobrony, ZMS i Ko 
ła Wędkarskiego, przyniósł pięk 
ne rezultaty: posadzono kilka ty­
sięcy brzóz i topól koło „Fosfo­
rów", na terenach zwanych popu 
larnie „Saharą", (z)

Jadwiga Chojnacka 
w Teatrze Nowym

Jadwiga Chojnacka, niezapom 
niana matka Jagny w Reymon 
towskich „Chłopach", aktor­
ka 40 ról filmowych i wspa­
niałych kreacji teatralnych, 
wystąpi w sobotę w Teatrze 
Nowym w tytułowej roli sztu­
ki Gabrieli Zapolskiej „Mo­

ralność pani Duiskiej".
Obsada spektaklu: J. Choj­
nacka, S. Błasińska, M. Po- 
gasz, M. Grudziński, U. Lo­
renz, K. Bartkiewicz, S. Kwa­
śniewska, J. Marisówna, H. 
Przybylska, T. Waikowska. Re 
żyseria — Jadwiga Chojnacka, 
scenografia — Bolesław Ka- 
mykowski. Na zdjęciu: Jadwi­
ga Chojnacka w jednej z po­
przednich kreacji Dulskiej w 

sztuce Zapolskiej, (bran)

znańskiej można czyć bezpośrednio się łą- przez całądobę z Warszawą (a takżeprzez nią — ze strefą zewnę­trzną Warszawskiego Węzła Telefonicznego, tj. z powiata­mi Grodzisk Maz., Nowy Dwór Maz., Otwock, Piaseczno, Pru­szków i Wołomin), z Katowica mi, Szczecinem i Kaliszem, a w godzinach od 14 do 7 rano — z Łodzią i Wrocławiem.
Prosimy zanotować jednak, 

że od soboty (14 bm.) godz. 
20, z Warszawą łączyć się bę­
dziemy, wykręcając numer 82, 
a z Katowicami — nr 83 (nie 
— jak dotąd — 822 i 832). Z 
pozostałymi miastami połączę 

nia uzyskujemy w dalszym cią 
gu przez numery: 
891, Kalisz — 862, 
i Wrocław — 871.

Szczecin —
Łódź — 842Wszelkie bliższe informacjew sprawie automatycznych po­łączeń międzymiastowych moż na otrzymać, telefonując pod nr 915.W ciągu bieżącej pięciolatki — jak poinformowała nas Dy­rekcja Okręgu Poczty i Tele­komunikacji — przewidziane jest wprowadzenie automatycz nych połączeń telefonicznych również z Zieloną Górą, Gnie­

znem, Gorzowem, Gdańskiem 
i Bydgoszczą oraz całodobo­
wych — z Wrocławiem i Ło­dzią. (z)

Koncerty dyplomoweW sobotę, 14 bm. od godz. 18-tej odbędą się koncerty dy plomowe absolwentów Pań­stwowej Wyższej Szkoły Mu­zycznej. Koncerty, na które Rektorat PWSM zaprasza melo manów odbędą się w auli uczelni, przy ul. Armii Czerwo nej 87. (na)
INFORMUJEMY

Dzisiaj: • G. 12 — Klub Związ­
ku Emerytów (Młyńska 5) — pora 
nek filmowy. • G. 15.30 — Pałac 
Kultury — „Magazyn przyrodni­
czy’’. • G. 17 — Pałac Kultury — 
„Jazzowy kominek’’. • G. 18 — 
aula WSN (Szamarzewskiego 89) — 
zebranie członków ZBoWiD - Jeży 
ce. O G. 18.30 — Klub „Złotego 
wieku” — wieczór autorski H. Der 
wicha i T. H. Nowaka.

4 bm. znaleziono na Rynku Je- 
ż.yckim portmonetkę. Można ode­
brać przy straganie z rozsadą p. 
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